
Chorzy i ro n ni ie ńcv wraeaia S7C~ęśłiwie 

do swych rodzin I . i 
Pierwsze grupy i. 

-~·,·ru~z,·ly na punkty ~·ymiany i 
I / 

Przed· wielkim świętem 
-PEKIN - Korespondent Agencji 

Nowvch Chin dhn0tsi z Kaesongu. że 
zgodnie z z.a111·artvm przez obie stro­
ny porozumieniem. w dniu 14 kwiet 
nia rozpoczął sie tran.sport do Kae­
songu ooszczególn:vch grup chorych 
i rannych jeńców w<'jenn:vch zna.idu 
jących się w obozach Korei Północ­
iiej."" 
Jeńcy cl przybedą do Kaesongu 16 

kwietnia i w dniach nastepnych 
Z Kaesongu. po odoonvnku i udzie 
leniu Im koniecznej p<'mocy lekar­
skiej, jeńcy zOf'łzną w dniu 20 kwiet 
nia i w dniach następnych skierow.J 
ni do strefy rokowań w Panmundżo­
nie. 
Będą to w toczącej się obecnie WO.' 

nie pierwsze grupy jeńców, którzy 
wrócą szcześliwie do swych rodzin 

Składafąc:a •'• z 20 samoc:hodów ko 
lumna wyruszyła l pierwszą qrupą jel'I 
ców z CznonlT'o I( kw•etn1a o 6 rano. 

Oeleqac: ta l<oreal'lsko - ch•nska wybra 
ta w Kaesonqu - mieście obróconylT' 
pr1!ez bombowce ameryk'ansk•e w perzy 
n, - nalleo•ef zachowane budynki, w 
któryc:h c:zyntone są przyqotowan1a do 
przyjęcia chor:ych I rannych jeńców wo 
Jennych. 

Jak wynika z doniesień AqencJI Reute 
P'a. do Pusanu 1-rzybyła z wyspy Cze­
dtudo. pierwsza qrupa 770 chorych 1 
rannych lenców koreańskich 1 ch•l'lsk•ch 
którzy w myśl porozumienia podpisane 
qo pr'Z'P2 obie strony - maJą być re 
rt::at-.-łnw:tn• 

Oświadczenie 
Lucien Molino 

PARYZ. - 14 kwietnia, po 22 dniach 
Od chwili irre~ztowanla, 9ekretarz Po­
wszechne1 Konfąderacl\ Pracy <CGTl Lu­
c1en Molino zo9••ł po raz pierwszy we-
7Wany na orze•łnrh•n'e do sędziego śll.'d 
CZe!?O sadu WOJ•koWP!?O. 
J~k 1onl>'lf dztenntk „L'Rumanlt""· 

Mołlno złoty! na o"7e•tuchanlu ośwlad­
czente, po c7ym odml'twfl odpowtedZJ na 
pv••nta •e<17.1P!!O ~ler!C'•Pęo 

W o~wtadC'tenlu •wvm Molino podkre­
łlll. te zo•fał arP••tnwanv bet.prawnie I 
te wv•unh!:te PM'Pclwko n1emu t>•karte­
nta 'l:S 001b..,włnntt ~'lł7P1kłf'h ood~t11w 

Luc•en Mnl!no wre"•vł •ed71Pmu śled­
C7f'mu wnlt„Pk. w kt.łlrvm domaga 1lę 
wvnuc:„„1~nta •o na wf"tln• "'tooe. 

Przeczytaj 
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f.,ena 20 gr. 

Nr 90 13267) 

Obrońcy pokoiu 
powinni poprzeć 
Wystąpienie 

Kongresu Narodów 
PRAGA. - Sekretariat Swia­

towej Rady Pokoju opubliko­
wał za ·pośrednictwem prasy 
komunikat przewodniczącego 
SwiatoweJ Rady rfokoju. prof. 
Joliot-Curie. Komunikat ten 
stwierdza: 

"l;omls)a. wvznaczona przez goo· 
i:-res Narodów w Obronie PokoJU 
dla rPatl1ar)1 drrnl1 w sprawie 
odezwv do rządów p1erlu w1elk•rh 
mocar~tw. wv~tn'iowala dnia !9 mar 
ca ot.ma lln rządów .ivch morar<Jw. 

Jest rzPcza nn•zml.-rnte wa7ną, 

abv ruch w ohronll' pnknJu. EW1a•7• 
cza za$ komlt<'IV knioWP I pozo•ła• 
le komłtPtv otu·oflrflw pokotu pod• 
Jęły szeroko ukrojona kampanię w 
katdvm kn)u dla ooparcla wv•ta• 
DIPnla kn"1ł•11 Koni;resu Narodów 
wohPt' M'adów 

W CPlo połac1r.enla wszv•tkłrh 
ezvnnlków łprzv ,taJarvch """'' m 
wv•llkom zmlnz• fat'vm do rzf'r~:v· 
w1stPf;o roztartowanł• oapferta mte­
d7.\•narnr!nw•tl!o. Bturo 8wtattiwf"J 
R•l'h• \>nrln.to lbln.,.. •IP na nlłlatle 
" dnt•rh ~ t 9 m•J3 "~3 r Wv7na­
czv 0110 równ1„t """ n~rt•ltt.•Zf'J 
Ct"C.1t Qwt'tt..,uu., • ..-s~„ ~,.,kn4" 

B. Bierut 
przybył na spotkan:e 
architektów 
z gośćmi zagranicznym; 

WARSZAWA.. - W dolo 15 bm ta- _ 
kończył:i się " Warszawie I KraJowa ' 
Narada ArchltPktów Narada oceniła, 

. Oplau pocztowa u11zczona ryctaltelT' 

ROK VIII 

Na zdjęciu: Jan' a K owalczvk 
U'Ykonuiąca J 28 proc. norm-V zobowią· 
Z:!lła się do 1 Ma ;a pt odukować 1 kg 
przędzy dzienme punad plan. 

Załogi 

ZPB im. Józef a Stalina 
• sla1q 

na Wartach 1-Majowych 
Przygrzewające promienie słońca, coraz wspanła• 

leJ rozkwitają.ce pąki .,na drzewach, świeła zieleń 
trawników. pnypomlnały. spieszącym do pracy robot ... 
nlkt1m układu „8" ZPB Im. Józefa Stalina, ie to Juź 
pełnia wiosny, ie I Maja za pasem. Wielkie śwłętOI 
klasy robotniczej całego świata trzel>a godnie uczcić.„ 

O godzinie 5 45 na sali Czwartej Lewej, w ~rzę-4 
dzalni średnioprzędnej zakwitły cze!Vl.·one chorąg1e..,,.,,.. 
ki Wywiesiła je brygada Jana Plocka, która pierwsza 
stanęła na Warcie I-Majowej. 

- Ale żeby Wartę pełnić z honorem. trzeba z siebie 
dać wszystko - stwierdzili czlonkovne zespołu i.~ 
po.sypały się dodatkowe zobow1ązama. 

Prządki· Genowefa Królik i Jadwiga Borowiec, 
które z dużymi nadwyżkami realizują swoje zobowią­
zania długofalowe podjęte na Jl kwartał br., wyko­
nując od 120 do 130 proc. normy, podwyższyły na 
okres pełnienia Wart swoje zobe>wiązania•o 1 kg przę­
dzy dziennie. 

Pozootale prządki tej brvgady zobowiązały się za­
oszczędzić surowca przez wyrab1an:e do końca rrie­
doprzędu. Obciągaczk1 postanowiły !'krócić pootoje 
maszyn przy obciągamu i pomagać prządkom, ażeby 
maszyny nie stały na tzw. „baraoach''. 

W ślad za nimi stają na Wartach coraz t.o nowe 
zespoły Padają nowe zobowiązania, przybywa na 
sali czerwonych chor~giewek. Trwa to do godziny 10 
rano i wreszcie." Nie ma Już na sali mas-zyny, nie ma 
stanowiska. z którego nie powlewałaby dumnie czer­
wona chorągiewka. Na Wartach PierwszomajowY«:h 
stanęła cała Czwarta Lewa. 

Za przykładem Czwartej Lewej po$Zły I inne od­
działy przędzalni Nikt nie cllciał być gorszy. Do go;­
dziny 12 w południe stanęła na Wartach cała pierw­
sza zmiana z.akladu „B" Po południu Warty zaczęła. 
przeJmować druga zmiana. 

Na Wartach 1-MaJo\Vl'ch stanęłł wczoraj również 
robotnicy tkalni zakładu „C" ZPB tm. Stalina. Na 
pół godZJny przed koncern pierwszej zmiany czerwe>­
ne chorągiewki zdobiły JUŻ prawie !IO procent kro­
sien na salach produkcyjnych. Po.sypal:v się nowe zo­
bowląi..-:nia rozszerzające z.akres zobowiązań długofa­
lowych podjętych przez zaloge na II kwartał. Z samej 
pierwszej zmiany wpłynelo m. in_ ponad 500 zobowią­
zań ilościowych, 120 jakościowy' h i 224 zobowiązania 

I utrzymywania swoich stanowisk pra 
cy we wzorowej czystoścL 
Przodujący tkacze jak: Stanisław w faktm stopniu architekci polscy M • b 'gl d • I ' b k 'b - J 

wvpetnll1 ~tawiao" 1m przez oarM USlmy ezwz ę me ZWa CZ:'1C ra OfO SaWO 

ie zf a~i~dą I §:~~:;,.~1:~~:~~=-=~~;;l:ifłlE Cenna inic1· atywa Saja I z: u an•a „„ ·; ••. 15 bm. w '°""""h wie- · . 

·-----.--- -~~or~~~~ ~~~r;~ró5~ę s~o::!~~~ ~;::<l l wyraża dążenia milionowych rzesz robotników 

Kowalczyk, Marla Załuska, Mari& 
Stępień i inni, któny wysoko prze­
kracz.ają swoje zobo·wiązama podję­
te na II kwarlał, zobowiązali sie obe 
en.ie podnieś<: swą produkcję powy­
żej swoich najlepszych dotychczaso­
wych wyników I tak np zobowią­
zanie Kowalcz:vka opiewało na 200 
tys. wątków dziennie, wykonywał 216 De•egac1··a stawlcieli władz państwo_wych l kie 

l rownlctwa Polskiej ZJednoczonei WARSZAWA. - Przewodniczą.cy I - Jakle znaczenie ma współza- tys„ a teraz zobowiązał się robić 218 

k b. I k. h I Partii Robotniczej z delegatami 
O 1eł PO S IC ' I Kra.lowel Narady Archite~tów i z Centralnej Rady Związków Zawodo wodnlctwo zapoczątkowane przez ły~efna mobilizacja załóg zakładów 

WYCh, Wiktor Kłosiewicz udzielił Saja dla goopodarki narodowej? - „B" l ,C" ZPB- im· Stalina na War­
przedstawłclelowl PAP wywiadu na - wszechstronna walka o wyts:rą Ja tach I-Majowych, je<t naj]ep.szą gwa 
temat znaczenia I p~rspekływ rozwo kośt produkcJt t llkwldac:Jt brakorób· rancją wykonania pe-cl.jętych przez 
Ju - zainicjowanego O!ltatnlo przez stwa, któ a łączy sit nierozerwalnie 1! nie zobowiąz.ań długofalowych na U 
młodego montera FSC w Starachowł 111<wldowan1em ws:relkleoo t'Tl•rnotraw- kwartał br 

przybyłymi na narady arch1tektam1 

Wyjechała do ZSRR z bratn_ich kra.!ów:. z.SRR. Chińskiej 
j Republiki Ludowe). Koreańskie) Re 

publiki Ludowo - Demokratycznej. 
Czechosłowacji, Węgier, Rumunii 

WARSZAWA. - Na zaproszenie Ann'· 
fa~zy~tow;:k1ego Kom1tetu Kobiet Radz1eC" 
k1cn wy1echala dnta 15 bm. do ZSRR 
de•e~ac'a 1<ob1et polskich Bułgarii I NRD. cach. Wlkłora Saja - współzawod- stwa cennych surowców I materoalów o- -----------------.... 

W •lllao delei:acJ1. oa której czrle 9tol 
AlicJa Mu.ialowa, przt>wodntcząca Zarz. 
Gł. Lig, Kon11•t, wcho<lzą: przoou,acy 
spaw•ct •toczni gdańskiej - Maria Ba­
ranowska, w>C'eprzpwndnlczaC'a ~ieJsk1eJ 
Ra::ly Narndnwej w 8vr1gnszczy - En~e­
nla Furmaniak, przadka - Zdzi;1awa 
Gapińska. lekar-z . oedtatra - Krystyna 
Gronow•ka. 17.lennikarka 'ad wiga 
ls•al - Kosn•t•ka. przewn<1nlcząca Zarzą­
du WoJPW()(t7.k1e~o Ligi Knb1et w Gdan· 
sku - flenrvka Pt>nk~l<ka. przewodni· 
czaca sp<'>ldz1ełnl orodukcylneJ Wola 
Mernlcka w woJ lubel•klm - Marla Pu· 
chacz, llfpratka - Rallna R•utn1cl<a 01 97 
przpwodn l<'78<:8 •DOlll>lelnl pmdukrvtneJ 
Mumlno Mall' w wo). rzeszowskim 
Wlktona Stasiak. 

Konserwatyści 
wprowadza;ą ulgi 
a,e.„ d!a bogaczy 

LO!'IO'VS - w rtnm 14 kWIPID•a m1nl-
1ter Skarhu Butler prz~d.;taw11 w (1h1P 
Gmin ,H~l1m1nan uud7etowv 03 rok 
1951.;4, ktorv iostal - jak •tw•erd'a 
A~eorja Rr·1tn• - przy Jętv pnez ki>pl· 
t::łll ow 1 n~1f>łlo\kll'h i •• 07n:akar: 1 ii.do· 
WnłPn1a. q n$t"'Pt z '""''171~7mf"m„. 

W ;wvm pr7Pm6w•Pntu w lzhtt Gmin 
Bt1tlPt oocskrf"tlłl. 1'11 nnwa on1it"· ka po­
d:ttknw3 r7:ac1o t<on~~rw~tvv7 nr'o or1e 
wirt11lP ohnltPntP c;tonv portatku dot•bo· 
do''"'o. J•flnakże obniżka ta dol 1 czy 
)PdVOIP Wv•oklrh dnrhortóW, przekrll• 
c1.01arvrh ;nn rontów rorznle . 1\13.s)' pra­
cnJaee ole skouystaJą. w 0.1:6!1: .I 111& p_o­
d;i.tkow:oela. 

\ 

W spotkaniu uctestnlczył Prze­
wodniczący KC PZPR I Prezes Rady 

nl!!twa o wyiną fa.koś6 produkcji raz Pbnt:tka lcosztów własnych produk 
ood hasłem: „Ja nie wypuszczę bra cJI - odpowiada pr>:ewodntc:zący CRLZ 

Ministrów Bolesław Bierut. ku•. 

Duchowieństwo polskie 
sl{łada ślubowanie 

Ra wierność Polskfej Rzeczypaspolitej Ludowej 
WARSZ A WA. - Zgodnie a dekre· 

tcm Rady Państwa o ob"ladzaniu du­
~bownych stanowisk ko!lclelnych. du 
chowleństwo polskie całego kraju 
>ikłada w prezydiach wojewńdzkll'b 
rad narf)(fow:vch §luhowaniP na wler 
noM Polskiej RzeczypospolfteJ Lu· 
do w ej. 

K.1lkudzlesi~iu księży woj . oool­
skiego .i:lozyto w dniu 14 bm ~lubo­
wanie w Prezvd1um Wo1ewód,,11 .e · 
Radv N:irodowej w Opolu ~lubO· 
wanie przy1mował przewodnicząc~ 

Pre.i:yd1um WOJ. RN Szczepan Ju­

n1 w dnia d2tsleJszym at"ocz:ntYJJI pa.fi· 
<twowym aktem ślubowaa11 aa waszych 
stanowiskach koścll!lnyeh, połączycie w 
•uml1!olu I prakty„„ t'ndzl„nnego zyct• 
01prozl!rwalna więzła dzlałatnnśt patr10-
tvczną I obywarPlska r dzlalałno~t'łą Iła· 
otat\•ką. W 1m1Pnłu wł•dz' lodow"l t•· 
rze Wam nwornvrh wvnłków pracy dla 
dohra nastf'J o)cu•zny". 

W Imieniu duchowieństwa prze­
mó~ił ksiądz proboszcz Franc1sLek 
Bardzik ze Zlotogłowic pow Nysa 

„ Wladu ludowa ,.. podkr„sltl ks Bar-
1zlk - otacu troskliwą opieka ks•ęh. 
~torzv •pelnłaJa swą m1~)e w duch po-
1.C.ntowym_ o c1:vm tak p1ekn1~ mowi na­
<H Konstvtnrl:a. c1f'tt1> odzw1Prcle111'nłe 
•.n~lcluJ„m:w w tyciu na katd·vm krokłl ·z,:ik. 

d Warunki dn prarv. taklP stworzył oam 
Przed aktt!lm ślubowania przewo · >ł>Prm" rząd Pot•kł"J R7.Pr>•pMnnhll'J 

1iczący Prezyd:um WOJ RN S .Ju· l.udow• .I •a 7.arhe•a 1 podr_il„ta dn ""'". 
rz>ik wygłos.ił przemówienie. w kto- w1anwao1a •he t obowta•.kuw obywatel-

. ;k1eh zgodnie 1 wota lodu". 
rym zwraca.ląc s1e Io zgromadzo-1 w dniu 14 I 15 bm. ślubowanie 
nych księży o· wladc-zył m. in.: ·ktadało kilkuset księiy z woj. sta-

„Lud polski, którego wyszlłścle, Jelit > ski 
llCl!elr.o Pneł• dczon1, te i;;aurleldae„ llnoarodzkiUQ-1 wroclaw e&~ 

- lest tednym z węzlowych zadań QOS· 
podarczych, Jale•• stola obecnJe przed 
lud:tm1 pracy cal•ł Po1s1<1, 

ln•clatywa Wiktora SaJa trafia w sa­
mo sedno zaqadn1en1a wallcl z brakorób 
o;twem wyra:ta ona wysoce społeczną, 

30C:jaltstyczną posta·uę robotnika. SaJ 
rafn1e wyra1!•ł dą:ten1a miltonowyc:h 

r>:esz robotników. Dowodem teqo Jest 
fakt, te hasło teoo fest szeroko podc:hwy 
ty~ane, a realtzacja przynosi dobrP. 
#)'nllcl, 

- ·W. jakim kierunku powinna roz 

wijać się inicjatywa Saja? 
-HaJbardz1ej cenić we wspólzawodnlc 

tw111 pod hasłem MJa nie wypuszczę bra 
ku" powinn1ś'Tiy zasadę n1eprzyjmowa­
n1a prl/z poszczeQólnych „obotnikow 1 
całe zespoły tadnych braków z poprzed 
rucn operacji I stanowisk wytworc:zych 

Motl•woścl dalszeoo rozwoju 1eqo 
;wspołzawodn1c:twa sa oqromne Qdyż .,,, 
..,•lbard:r•et wszechstronny sposob Uf 

-nufe ono watkę o #yzszą iakosc pro 
~ukcł•. walke 4 bra1<orobstwem. Hasło: 

~Ja nie wy puszcze braku•• V' zasad7•• 
noże byc stosowane we wszystkich prze 
-nysłach I we wszystktch zakładach, 

Oczyw1śc1e, w ka:tdym przemyśle ł w 
lcażdym zakładzie trese teoo !'a.sta . mu11 
oyt dostosowana do teqo, co sit aro· 
duk&&Ja...ł.J.ak al• »rodlllcUJlt 

~· 

.11 NOWY JORK. - Oeleqat BuP'ITly 
osw•adc:zyl na pos1e<'lzen1u przedstawi· 
c:•el• '4 k•aJow az1atyclć1c:h ł arabskłi;h 
w Nowym Jorku że Surma w dalszym 
c1ąou domaqa się rozpatrzenia zlotoneJ 
w ONZ skarq· przec wko działaniu nle­
dob•tkow kuom1ntanoowsk1ch w Burmie 
połnocne1. 

••• 
• RZYM. - Dnia 14 bm. robotnicy 

przemysłu· metalurq1c:zneoo we Włoszech 
przeprowadz•I• dwuqodz1nny strajk pl"o 
testac:ytny i:irzec:•wko wprowadzeniu w 
życie pianu Sc:numand Strajk prawie 
całkow1c1e sparat1żowat większe włoskie 
zakład) metalurq•czne. · 

••• 
• LCNOYN. - Dn•d 14 \bm. w Edyn 

burQu rozpoczęty się obrady KrajoweJ 
Konferenc:J• '<ob1et·Labourzystek. Otwie 
rając: konferencję przewodn1c:ząca Jessie 
So•uth powitała z aprobatą propozycje 
rządu Ch1nsk•e1 Republiki Ludowej w 
sprawie pokoloweqo urequłowania kwe­
st11 koreansk•ef, 

• e e I 
• TEHERAN. - w ostatnich dniach 

doszło w. Teheranie do stare między de 
monstrantamt - zwo•enn•kaml obecne­
oo rządu, na czele któreqo stoi Mossa• 
dil<. oraz orzecłwnlkamt rządu zwląza• 

!1!!'1 z dworem.~~h~ 1 opozrc~.~ __ „eniar,... - - -

' 
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Weź do rłłki 
obligacje NPRSP 
i sprawdź wykaz! 
Mol.że wygrałeś 
i Ty.H 
Oto oblląac:/e wylosowane w dniu 

13 kwietnia 1953 r.: 
Zł 1 o.ooo.- nr 557736 
Zł 5.000.- nr 298387 964614 
Zł 1.000.- nr 2931 51819 i66157 

23560 l 249266 29371 7 343824 411 772 
471756 491643 655068 700537 741523 
144921 790850 977934. 

Zł 500.- nr 13820 90518 
'l.56333 156338 185832 258063 
342648 343822 343823 343826 
354535 389407 432427 445289 
531145 569963 569966 575082 
730538 741530 751569 762872 
793726 793730 823066 842094 
869236 912834 936995 966436 
976982 977935 994117. 

115423 
342641 
354532 
507829 
675687 
790844 
869231 
966529 

Zł 250.- nr 2935 2936 13811 13814 
81733 38608 38610 39521 39528 51816 
51818 70680 90311 90513 i15429 136180 
138261 175241 175246 185831 204073 
204078 205875 235604 249269 250584 
254016 293712 293715 298386 309972 
342647 342649 348561 354531 354533 
354538 354540 365340 393075 406831 
445281 445285 531143 536305 563745 
569970 575083. 575087 589423 594694 
594696 603031 603035 603036 603039 
654434 660797 675688 701892 701899 
705797 706145 706146 722604 726301 
726303 726305 730536 741522 744924 
744925 751568 7515'1'8 793723 793727 
805777 823062" 823069 842093 842099 
863807 863809 876073 900502 912832 
919896 919900 921059 921060 936997 
964615 969581 976981 976988 977936 
991542 994113 994118 994119 996113. 

Ponadto wylosowano 909 premii po 
r:ł 150.-

w dniach 14 I 15 kwietnia 1953 r. od 
będzie się losowanie obligacji do wyku­
pu wg lch wartości lmlenne,t. 

Codzienna nowelka „Expr~ 

And riusz-a 
Grzegorz Borowikow 

Andri'llS'ZJa, goły do pasa, "w krótkich spo-1 cl... A któregoś dnłia matka mwi.ad<::Zyła, że 
denkach i pogniecionej czapce, stał nad brze- Nikita wkrótce zami~a z nimi i że .Ail­
giem jeziora i rzucał kamykami w żabki tak driusza powi.nien,.t nazywać go ojcem. 
zielone, jak zielone były liście lilii . wod- - Nie chcę - twardo odpowiedział chło-
nych, n.a których siedziały. Kiedy zmidziła pak. 
mu się ta zabawa, usiadł na nadbl."leżnym _ w takim razie ·nazywa' go wujaszkiem 
kamieniu. Panował upał. Ch~ widział _ cicho powiedziała matka, ukradkiem wy­
op0dal na łące dwa konie zaprzęzone do ko- cierając łzy 
siarki. Na maszynie siedział ojczyqi Andriu- . · . 
szy. Mijając chłopca mężczyzna krzyknął .N1~ita próbował zj.edinać soib1e ~łopoa, ~-
z aaleka: W1ł .SlE~ z nim chętnie, ale Andnu.sz.a rue 

_ Odpocznij sobie trochę, a ja zrobię jesz- przyj~ował ant. pieszc::.ot, am nie śmi:ał 
cze jedno ok.r<jżenie. się z żartów; Nikita me naprzykrzał mu się . 

. od ·-... -dal _, 4 Tylko matka sta~a.ła si~ coraz bardziej ł.a-
.~driusza. rue pow- au„ Da Jego irodna i tkliwa, jak gdyby z pojawieniem się 

usm1ech, ani na słowa. w ich życiu Nikity, syn stal się jej jeszcz~ 
_.Rok już minął od chwili, kiedy Nikita bliższy i droższy. Raz tylko rozgniewał.a się 

zjawił się w ich domu, ale Andriusza dotąd na niego._ 
jeszcze . nie przezwyciężył swojej niechęci Późnym wieczorem13 wezwano wtedy Ni-
do obcego mężczyzny. kitę na zebranie kclohorzowe. Kiedy mężczy-

(FB) 

MATKA Z TOMASZOWA MAZ.: 
Dzieci trudne do prowadzenia mogą 
być umieszczone w Domu Dziecka. 
Może Pani w porozumienlu z kie­
rownictwem szkoły oraz na jego wnio 
sek wystąpić do Prez. Woj. Rady 
Narodowej - Wydział Oświaty, Od­
dział Opieki nad Dzieckiem (Łódź, 
~L Jaracza 11) z prośbą o umieszcze­
nie syna w Domu Dziecka. 

lroszulą. Nagle konde i kosiarka skryły się I Spojrzał na spraeowaną rękę Nikity, która 
w cieniu drzew. Andriusza wstał i wolnym leżała nieruchoimo, }ak gdyby odlana z ci~­
k.rokłem podszedłs.zy do szałasu wydobył nego brązu. I nagle....._chłopcu zrobiło się żal 

z cienistego kąta dzban zsiadłego mleka, ojczyma. Nie zasta.nalnając się długo napoił 
zielone o.górki i obwiązany w czystą chwitę konie,.. wprŻągł je do kosiarki, siadł na ma-
bochenek chleba. . szynę i szarpnął lejce. Konie ruszyły rów-

Po chwili do sT.ałasu wszedł oj-czym. nym krokiem, µterkotała kosiarka, a pod 

- Cóż przygotowała nam na dzisiaj mat- metalowymi nOŻćlmi. jak zielony strumień, 
ka? - zapytał z uśmiechem. kładła się &koozona trawa. · 

Wyją?° chleb .z węz.ełka i zaozął go krajać - Uważaj, żeby równo kosić! - rozległ 
w równe kromki. Ogórki podzielił ~ pół się nagle roześmiany głos Nikity. 
i posypał solą. I tak przeszło całe popołudnie. Andriusza 

Andriusza przypatrywał się z uwagą ·ro- i Nikita na zmianę siadali na kosiarkę, ny 
chom jego ciężkich, spracdwanych ·rąk. zem po skoń~nej pracy pasz.li napoił konie, 
ChłoPcu podobał się spokój, z jakim Nikita razem skoczyli do rzeki, aby zażyć chłodnej 
przygotowywał · posiłek. 'l'oteż gdy ojczym kąpieli. • 
powiedział do niego: „No, teraz ~ąsimy - ,chOdź, będziemy nurkować! - mwo­
coś!", chłopiec bez namysłu zabrał się do je- łał ojczym i z.nikł nagle w głębokiej wodzie. 
dzenia. „ Chłopcu mocniej zabiło serce. And.riusza po-

- Teraz zdrzemnę się trochę, 8 ty dopił- myślał z trwogą, że ojczym mógł uderzyć się 
nujesz koni, dobrze? Czy potrafisz napoić o kamien, lub że może chwycił go kurcz. 
je? - zapytał Nikita po zakończeniu jed;?;e- Kiedy po dob.-ej chwili Nikita wypłynął 1 

Andriusza zobaczył jego rCYLeśmianą twarz, 
nia. 

- Potrafię! 
chłopiec. 

_ odpowiedział pqważnie Zorobiło mu się jakoś dzi\yllie lekko i we-
$0ło„. 

Nikita 'usnął mocnym, ·spokojnym snem. 
ChłoPak dobrz~ pamiętał 6Wojego ojca. z.na szykował się do wyjścia, matka podała 

Był wesoły, dobry i silny. Z nim nic nie mu wiszącą ~ wieszaku marynarkę. 
wYd<iwało się straszne: ani jeździć konno. _To ojca! _ żachnął się chłopak. 
ani przeprawiać się małą łódeczką na drugi 
brzeg Wołgi. Andrlusza nie mógł pogodzić 
się z nieobecnością oj.ca. Bezpośrednio po je­
go śmierci, a nawet zaraz po pogrzebie chło­
.pak nie odczuwa1 ostrego bólu. Dopiero, kie­
dy rozpoczęło się znowu zwykłe, codzienne 
życie rodzinne, chłopiec spochmurniał, 
schudł. Matka pieściła z niepokojem jedyna­
ka, za.prowadziła go nawet do lekarza i kar· 

Si1!1~· s~eroka jego pierś .focinosiła się rów­
nottuerrue. Twarz był.a pokry,ta zmarszczka­

Po .wyjściu ojcz"1la matka długo r01Ztna-
wiała z synem starając się wytłumaczyć mu. mi. n.a ,rękach wystąp'.ły żyły, dłonie były 

czarne 1 spracowane. 

Późnym wieczorem' mężczyzna i mały chło­
pak ułożyli się d{) snu na sianie. 

- A czy nam konie n ie uciekną? - sen­
nie zapytał Andriusza. 

miła jakimiś lekarstwami ... 
Kiedyś przyszedł wra:z z matk~ do dom~ 

Nikita. Potem .zjawił sie »O raz drwti 1 tme-

' 

że źle postępuje. A w parę dni później, QbU· Zielonawa mucha. krążąca nad głową 
dziwszy się w nocy, Andriusza usłyszał ci- Andriuszy, zawirowała nad twarzą śpiącego 
chym szeptem prowadaoną I'oz.mowę: i usiadł.a na jego wardze. Wtedy Andriusza 

- Musisz Andriuszę forsownie odżywiać... zerwał długą gałąź i zaczął odpędzać muchy 
-:- mówił o'czym - on teraz szybko rośnie . od śpiącego ojczyma.„ 
uczy się„. Nie gniewaj się na· niego, że._ z daleka zadźwięczała koĘiarka, gdzieś' w 

„.Ta właśnie rozmowa przypomniała . sięl oddali odezwał się siJny, męski głos. 
Andrluszy teraz, kiedy spoglądał na szero- - Trzeba bl go .zbudz.ićl - .ijE>myślal An· 
kie bacy ojczyma, oblepiooe mo1ui od połu driusza. · 

• 

\ _ 

- Dokąd miałyby uciekać? Śpij spokoj­
nie, maleńki! - odpowiedział ojczym. 

Nad ranem zrobiło się chłodno i Andńu­
sza. n.a pół przez sen, przytuill się do ciepłej, 
szerokiej pienc.;i ojczyma. 

- Zmarzłeś? - zapytał troskliwie N!kłł.8. 
tuląc do siebie chłopca. I długo, długo spo„ 
glądal na niego z czułoścl<i·~ 

, 
I 

., 
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Nr 90 ~lXPRESS lLUSTRO"WA~ 

~ Warto należeć do PSSI r=:c Pożytek i przyjemność 
Przedstawiamy ich: 
o Stanisław Stanik 
o Sylwester Migowski - oto co dajq kursy i imprezy „Powszechnej" . 
Wzorowi kłerowcy łódzcy Za co ,fa karał 

udekorowani · zaszc ,łnymi odznakami 
Przykład yvrz~rowej troski · o własność społeczną 

Nie brak u nas kierowców beZ.. 
myślnie marnotrawiących mienie so 
cjal!styczne, nie wykazujących na­
leżytej troski o powierz<my im 
sprzęt, brawurujących .po ulicach. 
prowadzących pojazdy w stanie nie 
trzeźwym itd. 

Ale są też I. wzorowi kierowcy, 
którzy swą postawą dają przykład 
:Innym. Ot, chociażby Stanisław 
Stanik z :ul. Złotej 2 i Sylwester 
MlgowskJ z ul Południowej 86. 

- Przyrzekam dołożyć starań w 
kierunku dalszego pogłębiania mych 
kwalifikacji zawodowych. Odznaka, 
którą otrzymałem, doda ml bodźca 
do dalszych \vysHków, do w3lkl o 
jeszcze większą oszczędność pa.llwa 
I nalełytą konserwację mego wozu, 
stanowiącego własność społeczni( .•• 

(O) 

Rybka - wyśmienita! 

- CŻy na to zaświadczenie dosta­
nę bilet ulgowy, ;aki przvsluguj,,e na 
uczycielstwu? - spytałam 12 bm. ka 
sjerki na st. kol. w Kolumnie, oka­
zując zaświadczenie wydane przez 
VII szkolę TPD w Łodzi. Skradzio 
no mi wszystkie dokumentv. a na o­
kazanym przeze mnie zaświadcze­

niu, zaopatrzonym pieczęciami i pod 
pisem - widniał napis, że zastępuje 
ono legitymację slużbową. 

Kasjerka. uznała to za wystarcza­
jące i sprŻedala mł bilet do Łodzi z 
50-proc. zniżką. Natomiast w pocią­

gu konduktor to zakwestionował i 
· zażądał karnej doplaty w wysokości 

18 zl. Takie samo stanowisko zająl 
kierownik ruchu w Łodzi klad.ąc 

wszystko na karb „mlodej i ni do­
świadczonej" kasjerki. 

Czy to sluS.znei' 
B. S. 

(nazwisko i adres 
znane redakcji) 

Od kąpielówek. 

Któt w Łodzi nie wie, co oznacza 
skrót PSS? Każdy natychmiast od­
powie, że to popularny skrót 
Powszechnej Spółdzielni Spożyw­
ców. Wiemy, że PSS posiada we 
vtszystkich dzielnicach Lodzi skle­
py różnych branż, że sklepy te -
oczywiście z pewnymi wyjątkami -
dobrze pracują. 

Ale nie na tym koniec. 
PSS organizuje dla swych czło-n­

kiń różnego rodzaju kursy. Np. 
PSS t.ódź-Półnoo w bieżącym roku 
zorganizowała Już klika kursów kro­
ju I modelowania. Niektóre kursy 
są przeznaczone dla gospodyń domo 
wych, inne organizuje się dla ro­
botnic bezpośrednio w zakładach 
pracy. W zakładach Im. Marchlew­
skiego zorganizowano w 1953 roku 
ju:i: trzy tego rodzaju kur y. na 
które uczęszczało 67 ~oblet. 

Przy ~ Limanowskiego czynna 
jest codziennie w godz. od 12 do 18 
tzw. poradnia krawiecka, w której 
kobiety mogą zasięgnąć rady u in-

1 

struktorek jak skroić materiał na 
bluzkę czy spódnicę, lub na ubran­
ko dla dziecka. 

do kurtek„. 

Stanik pracuje w Ek&pozyturze 
Towarowej PKS w Lodzi od 1'945 ro­
ku, w ogóle jeżdzi już od 1930 r. 
Sumienny, obowiązkowy. zdyscypli­
nowany, cieszy się uznaniem za­
równo wśród kolegów jak i kiero­
wnictwa. Ciężarówkę swą ,,Fiata", 
utrzymuje zawsze w stanie goto­
wości Przejechał na niej 85.000 
km bez remontu, a przez oszczędza­
nie paliwa i ogumienia przyczynia 
się wydatn'ie do obniżki kosztów 
własnych przedsiębiorstwa. 

Sylwester Migowski, pracownik 
Centr. Zarządu Przem. Maszyn Włó­
kienniczych, prowadzi samochód o­
sobowy „Pobi~ę", na której bez 
remontu przejechał już 55.000 km. 
Przedtem jeździł na „Citroenie" 
(97.000 km) i „Wandererze" (150.000 
km}, które mimo przejechania tak 
dużej ilości kilometrów, przekazał 
w stanfe pełnej gotowośc• do dalszej 
eksploatacji. 

- Kolacja byla wyśmienita! Ta 
salatka z rzodkiewek rozplywala się 
w ustach„. - wspominal z blogim 
1.1,śmiechem pan Kazimierz, po po­

wrocie z malego przyjęcia u znajo­
mych. - A wiesz, co najbardziej mi 
smdkowa.lo? - zwrócil się do żony. 

- Na pewno parówki w sosie. 
Zamiasl w Łodzi - na wczasach 

W uznaniu zasług obydwu wzoro­
wych kierowców łódzkich, tch so­
cjali.stycznego stosunku do majątku 
•połecznego, postawy moralnej, 
wkładu w szkolenie nowych kadr -
minister Tran1portu Dro1owego I 
Lotniczego przyznał Stanikowi I Ml­
sowsldemu odznak~ „ Waorowego 
kierowcy" I 1topnla. 

Uroczysta dekoracja Odbyła się 
wczoraj w Prezydium RN m. Łodzi. 
Po otrzymaniu odznaki z rąk za­
l!ltępcy przewodniczącego, ob. Bugaj­
•kiego, wzruszdny Ml.g~wsk1 ośw1ad 
czył: l 

Przeci jesteś „wielbicielem" mię-
sa„. 

...... Ale gdzież tam! Wspaniała by­
la.„ No, zgadnij co? 

- Galareta z nóżek - ocjparła 
małżonka. 

- Ry-ba. Faszerowana ryb-ka„ 
Rybeczka„. Wy4mienita! - zachwv 
cal się pan Kazimierz. 
Aż łi.agle zbladł, sposępnłał ł 

aż usiadl z wrażenia. Dowiedzial stę 
bowiem, że b11l tc1.„ dorsz. 

- A ja przecież dorua nie lubię 
- lamentował.„ 

PS. Takich Jak pan Kazimterz 1est 
znacznie więce,1. Kiedyj zjedzona, 
niesm«cznie prZ11rządzona porcja 
doraza zniechęcila wiele osó...b do tej 
to tasadzłe 1macznej, taniej i po­
żywnej rvb11. 

A dobrze przyrządzona rvbka bylci 
wyśmienita, choć z.„ dorsza. Co, pa-
nie Kazimlerzu? (i) 

W najbliższą niedzielę 

spotykamy się na· koncercie 

~Slka 
U?1aga1 uwaga! 

artystów 
wmunpurach 

Jak już informowaliśmy naszych 
Czytelników, do Łodzi przybył 
Reprezentacy Jny Zespół Pleśni 
Tańca okręgu wojskowego Wrocław. 

można będz~e kupić potrzebne artykuły 
Jadąc na wczasy, często zapomi­

namy zabrać ze sobą ten czy inny 
drobiazg, który jest nam bardzo 
potrzebny w czasie urlopu. W do­
datku sklepy w ośrodkach wczaso­
wych czy uzdrowiskach nie zawsze 
są należycie zaopatrzone, więc 
wczasowicze mają kłopoty. 

Obecnie z kłopotów tych wybawi 
nas przedsiębiorstwo państwowe 
„Uzdrowiska", które poza regulowa­
niem zaopatrzenia rynku w zalet­
ności od sezonu i napływu tury­
stów, wczasowiczów I kuracjuw. 
ma na celu wprowadzenie na ryłłek 
nowych artykułów, specjalnie po­
szukiwanych przez klientów w okre 
sle ich urlopów. 

W mle;lst'owo,clach kul"tlcy;lnych, 
uzdrowiskowych t wypoczynkowych 
ukaią się więc kurtki, wiatrówki, 
koszule turystyczne, letnia odzież 
lniana, buty wycieczkowe I sanda­
ły, płaszcze kąpielowe itd. 

Przedsiębiorstwo „Uzdrowiska", 
oprócz sklepów, uruchorni na pla-

III Szkoła TPD Im. T. Kościuszki w 
Łodzi unądza w sali Fllharmonll Ló«lz· 
klej w niedzielę, 19 l<włetnia. o godz. 16, 
korowód pleAnl, muzyki I tańca. 

W programie: 150-osobowy chór, or· 
klestra, soliści, balet. 

Bilety w Cf'nle od 3 do 8 zł motna na­
bywa~ w kancelarii szkoły, uL Sienkie­

żaoh i w miejscach spacerowych, 
rzęsto odwiedzanych przez wczaso-
wicz6w - sieć kiosków. Io) 

-· a m. In. widzę taki oto filuternie 
prz~krzywiony słupek ze znakami dla 
lc1erowcow. A moze by qo wyprost.o­
wać? Jak uważasz, droqj Wydz:ale Ko­
munikacji? „Obielct" ten znajdziesz na 
Piotrkowskiej przy Pl. Wolności. 

Fot. Ewa S:rarfharc 

Kursy takie PSS organizuje 'ut 
od dwóch lat. W ub. roku w dziel­
nicy północnej Łodzi u.kończyło je 
345 kobiet, w roku 1953 liczbę ~ 
postanowiono podwoić. 

Istniej;\ także kursy robót ręcz­
nych na drutach, kursy pantollar· 
stwa, rdzłe gospodynie mog~ nau­
czyć się robienia pantofli. np. se 
starych kapelusZY. 

W PSS-Zachód dobiegają końca 
dwa kursy krawieckie dla praco­
wnic zakładów jm. Dywizji Koś­
ciuszkowskiej. Uczęszcza na nie 85 
kobiet. Wkrótce ukończy się łd 
kurs trylrj.tankl · l cerowania ble· 
Ui.my. W najbliższym zaś czasie roz 
pocznie się nauka na kursie obdą­
ganla p:dków i przerabia.ula stareJ 
garderoby. 

PSS Ł6dt-Pólnoo postawiła to• 
ble za zadanie przeszkolić w ble· 
żącym roku około 1.000 kobiet. 
Chęłne znajdą się na pewnQ, gdyi 
nauka na kursach jesł besplatna. 
- Cóż mJ da kur• krawiecki. Jeśli 

nie mam masZYnY do azycla? -
mogą zapytać Czytelniczki. O tym 
fakże pomyślała PSS. W porad­
niach krawieckich Istniejących w 
każdej dzielnicy znajdują się ma­
szyny do szycia do dyspozycji człon 
klń PSS. Lepiej nawet j t szyć w 
poradni niż w domu, gdyż tu każ­
dej chwili instruktorka służy infor­
macją i radą. 

PSS uruchomUa równie! dla 
swych członków specjalne WYPołY· 
czalnle sprzętów gospodarskich. W 
ubiegły poniedziałek wypożyczalnię 
taką otworzyła PSS-Zachód przy 
ul. Kopernika 42, a w najblitszych 
dniach podobna wypożyczalnia po­
wstanie także na terenie dyrekcji 
północnej. 

Dla członków PSS zorganizowano 
wzorem lat ubiegłych kilka wycie­
czek do różnych miast. Obecnie pia 
nuje się urządzenie wycieczki do 
Warszawy, latem nad morze itd. 
Często również dostają członko­

wie bezpłatne bilety do kin 1 
teatrów. 

Warto włęe należe6 do ,.Powazecb 
neJ" - prawda?.. (ul 

Jedna 
pijalnia piwa 
na potrzeby Łodzi 
- to trochę za mało„. 

Otwarta nied;iwno pijalnia piwa 
przy ul. Piotrkowskiej 92 cieszy się 
dużym zainteresowaniem łodzian. 
WypiJają tu oni dziennie do 500 li­
trów piw11. Swlfldczy to o tym, że 
w Lodzi potrzebny był teg0 rodza­
ju lokal. 

Poniewat zdsł on egzamin, MHD, 
PSS i ŁZG p0winny się Z?.stanowić 
nad tym, by uruchomić podobne lo­
kale w kilku innycłl punktach mia­
sta. W lecie bardzo by się one przy 
dały. (U) 

W .s\lepach uspołeC2nlouych u'ka· 
lały się • , . buty narciarskie, których 
brak odczuwano zlmĄ. 

W najbliższą niedzielę, 19 bm., o 
godz. 18, w Hal! Sportowej na Wi­
dzewie będziemy mieli możność za­
poznać się z tym zespołem. W bo­
gatym programie koncertu wezmą 
udział: chór męski. soliści, kwartet 
wokalny, zespól akordeonistów, ba­
let oraz orkiestra symfoniczna. 

wlC2a 46. 
I ,e • • 

Dnia 17 kwietnia, o godz. 20, w sali I 
Sądu Wojewódzkiego dla m. t.odzt (Pl. 
Dąbrowskiego 5) odbędzie się ockzyt 
przedstawiciela ł..6dzkiego Jtomhetu 
Frontu Narodowego na temat „O roli 
Józefa Stalina w walce narodów o wy­
zwolenie, pokój I socjalizm". 

Lokatorom b«:dzie wv. odnieJ 
W domach ZO -owskich Uwaga! Nadeszły! 

Co? - Narciarskie bu~ 
- A dlaczego w kwietniu? 
- Nie zdąiyły w lutym ••• 

Bilety można nabywać w Garnl­
l!onowym Klubie Oficerskim, przy 
ul. Przejazd 34 oraz w dniu koncer­
tu - od godz. 12...w Hali Sportowej. • • • powsłanq nowe sklepy punkty usługowe 

„Zaczęło się 
nad mdrzem '' 

TEB. .A więc w niedzielę o 18 spotka­
my się na tej imprezie. Tym bar­
dziej. że tramwajarze łódzcy za­
pewniają, iż dostarczą dodatkowy-:?h 
wozów, które zawiozą publiczność za 
równo na koncert jak i z powrotem. 

Zł kwietnia, o godz, 19, odbędzie się 
konferencja miesięczna bibliotekarzy 
łódzkJcb w lokąlu Młej$kleJ Blbhn•,ekl 
Im. L, Waryilśkiego w Lodzi, ul. Gdań­
ska 102. 

W prorramle: odczyt „Co to Jest do­
bra robota" prof. dr Tadeusza Kotar­
bińsktego. 

Piękne są nowe bloki na osiedlu 
ZOR, piękne i wygodne są w nich 
mieszkania. Nic by więc nie bra­
kowało do szczęścia lokatorom, gdy­
by ... nie musieli daleko chodzić 
po artykuły pierwszej potrzeby. Lo-

Dworzec przybrany polskimi I czechosłowacki­
m• chorąq•ewkam1. Z waqonów wychylają s19 qfo 
wy. „Oo widzenia".„ „Na shledanou".„ 

- Nie przyszła? - pytanie Zdenl<a J:>yło racze1 
stwierdzenłetn, 

- Serwus. Zdenkul - Stasia wycl<lQI r91<9. -
Paclao' Już ruua. Serwus, Janklll 

Opuścili dworzec dopiero wówczas, qdy poclą,q 
znikł już w c•emnościach nocy ·Szli dłuższą c:hwi 
19, młlcząc. Pterwszy ode;wal się Jurek: 

- Gdzie one może byt? 
- Nie przyjachałam na wczasy po to, żeby za· 

bawlat się we wróżl<ę„. - • 
- Ale mote J•J sl1 stało coś złaao7 

Autobus JeszCZ'e się nie zatrzymał, qdy Janka 
wyskoczyła I pob1eqła w stronę „Górnika". Już 
z daleka zobaczyła. że wroclła za pótno - po­
wiedziały jef o tym czarne oc:rodo!y okien„. 
Bądźmy dyskretni, zostawmy Jankt samą w po 

kofu. Pnymknltmy też oczy na fakt, te pisanie 
kredil na drzwiach nit należy do dobreąo tonu'" 

· ·m.c.n.) 

kale pn:eznaczone na sklepy w ich 
domach me są bowiem dotąd wyko„ 
rzystane. 

Ale jeszcze w ciągu czerwca, naj­
dalej w pierwszych dniach maja, 
MHD obiecuje uruchomić 7 sklepów 
w rsledlach ZOR. a mianowicie: 
w bloku 24 przy ul. Włady Bytom­
skicJ - spożywczy, z pieczywem i 
nabiałem, galanterią włókiennic;rą l 
odzieżą oraz skórzany, a w blo­
lm 26a ' przy ul. Obr. Westerplatte 
- żelazny. gospodarstwa domowe- , 
go i cbemiczny. 

Do końca maja otworzą podwoje 
cztery placówkJ handlu uspołecznio­
nego w bloku nr 28a przy ul. Wła­
dy Bytomskiej: sklep MHM oraz 
trzy sklepy MHD - nabia!Qwy, wa­
rzywno-owocowy i spożywczy. 

W czerwc11 zaś br. w bloku nr ! 
nrzy ul, Lwowskiej powstaną trzy 
sklepy MHD - cukierniczy, spo­
żywczy i drogeria, następnie sklep 
MHM i dwa punkty usługowe. 

W ten iposób lokatorom ostedla 
spadnin kłopot :z głowy - na 
miejscu będą mieli placówkl handlo 
we różnych branż, nie będą wląt 
musieli odbywać <iialekich wędr9' 
wek PO mieście. (~ 



I 

• 

!tr.' 

Poznań, Lublin, Kroków, Łódź 

Finałowe spotkania koszykarzy 
Która drużyna zdobędzie Puchar Miast? 
D O finałowej rozgrywki o Pu-

char Miast w koszykówce mę­
skiej zakwalifikowały się ostatecz­
nie: Poznań, Ll\blin, Kraków i Łódż. 
Która z tych drużyn oka.że się naj­
lepsza i zdobędzie Puchar? 
Odpowiedż na to pytanie dadzą 

nam wyniki trzydniowego turnieju, 
który odbędzie się w Łodzi w 
dniach 17-19 kwietnia (piątek, so­
bota i niedziela). 

Turniej finałowy zapowiada się 

RADJrO 

niezwykle ciekawie, gdyż szanse są 
wyjątkowo wyrównane. Łódzkich 
miłośników koszykówki najwięcej 
ciekawi występ odmłodzonej repre­
zentacji naszego miasta, która mi­
mo wyjątkowo ciężkich warunków, 
w jakich grała we Wrocławiu, po­
trafiła wywalczyć sobie awans do 
finału. 

W skład reprezentacji Łodzi wcho 
dzą: Smlgiels!d, Szczeciński, Szmidt, 
Wojciechowski, Jańczyk, Kasiński, 
Wiśniewski, Szor, Przywarski i Wa­
ligórski (rezerwa: Michalski, Chmie-

PIĄTEK, 11 KWIETNIA lewsld). 
lUO Audycja dla klas u - słuchowi- Młodzi koszykarze łódzcy poczy-

sko pt. „Wisienka". 14.30 Dla klas v-vu nili pod kierunkiem trenera Kule­
- audycja słowno-muzyczna pt. „Pleśni szy duże postępy, dowodem czego 
walczącej Hiszpanii" z cyklu: „Muzyka J'est wynik turniei·u we Wrocławiu. 
różnych narodów". 15.00 L. Weiner: Wę-
gierskie melodie ludowe. 18.0ll Wszechnl- Wydaje, się, że na.jgroiniejszym dla 
i?a Radiowa - kurs I. 37 wykład z cyklu: nich przeciwnikiem będzie jednak 
„Historia Polski" pt. „Odzyskanie nie- reprezentacja Poznania, która wal­
podtegloścl przez Polskę dzięki Wielkiej 
Socjalistycznej Rewolucji Paźdzlernlko- cząc w innej grupie w pięknym sty 
wej". 16.20 Program lokalny. 18.30 .. Zie- lu zwyciężyła swych przeciwników 
lony skarb" - pogadanka. 18.40 Audycja 'łf" ł h il t ł · 
z cyklu: „Józef stalln 1 Jego dzieło". w po ma ac i, o · e u rzyma a się 
18.55 Muzyka. 19.20 Radiowy poradnik ję- w formie: będzie miała tutaj b. wie­
zykowy. 19.30 Muzyka I aktualności. 20.00 le do powiedzenia. Kraków prze-
Reportaż M. Bielickiego z cyklu: „Notat ł "-d · półf " 1 1 t 
nik koreański". 20.20 Koncert. 21.36 Mu- gra z 1"" z1ą w ma e, a e o 
zyka taneczna. 22.00 Audycja utera<-ka. bynajmniej nie umniejsza szans te-
22.20 Polska muzyka kameralna. 22.52 go zespołu i należy oceniać je nie 
Melodie operetkowe. 23.oo Muzyka ope- mnieJ· poważnie. NaJ"słabszym z 
rowa - płyty. 

"' li! A y 15\ y czworki finali.śtów będzie ;a.pewne 
U IS IM reprezentacja Lublina. 

Nowy - „Henryk vt na 
Im. Jaracza - „Wesołe 

Windsoru" - 19 

łowach" - 11 Turniej odbędzie się w ~U na 
kumoszki z Widzewie, odpowiednio w tym celu 

Powszechny - „lntryga i miłość" 
19 

Mały - „Domek trzech dziewcząt"' 
19.15 

Muz:vczny - „Kratna uśmtechu" - tl.15 
Pinokio - „Skarb na oustkow!u•• - 11 
Arlekin - „hladyn lOOi" - I? 
CYRK nr ł (Pt. Niepodległości) - 11.15 

przygotowanej i udekorowanej. Za­
insW.Iowano specjalne oświetlenie -
15 la.mp po 1000 Watt. W pierw­
szych dwóch dniach, a więc w pią­
tek i sobotę spotkania. rozpoczną się 
o godz. 18. 

,,EXPRES~ nurrRow ANY" 

W ten sposób 
nie można sę 1ziować„. 
B_okserzy GWKS 

złożyli protest 
Nie powiodło się w Krakowie plęścla· 

rzom łódzkiego GWKS, którzy walcząc 
o wejście do li Ugl przegrali z opt­
wem 8:12. 

Co było przyczyną tego potknięcia? 
Czyżby słaba forma zawodników? A 
może niepowodzenie swoje łodzianie 
mają do zawdzięczenia Innym okolicz­
nościom, od nich niezależnym? 

Bezstronni obserwatorzy stoczonych 
walk stwierdzaj'(, że komplet sędziów 
punktowych nie stanął na wysokości 
zadania. Bokserom GWKS urwano co 
najmniej 3 punkty. Zwłaszcza w wa· 
gach . lekkiej I lekkopółśredniej prze· 
waga wojskowych była bardzo wyso­
ka. 

Kierownictwo GWKS złożyło protest, 
opierając się między Innym, I na tym, 
że gdy delegat GKKF, a jednorze~nle 
sędzia punktowy Krasuski analizował z 
pozostałymi sędziami przebieg poszc~· 
gólnych walk doszedł do wniosku, n 
właŚ<:lwle zwyciężył GWKS 11:9. 

Przebieg 1 wyniki walk były następu· 
jące (bokserzy Ogniwa na pierwszym 
miejscu): 

Prymitywny Drogosz przegrał ze 
Swlerczyklem, Burzyńskiemu przyznano 
re'fls w watce z Błaszczykiem, Boczar­
sk zwyciężył Cozasla dzięki szybkości 
przeprowadzanych akcji I dobrym uni­
kom. Ale Odrazll odpoczywał w I star­
ciu na deskach, udzielono mu poza tym 
napomnień za trzymanie, a mimo to.„ 
przegrał Stanlkow~kl. 

Właslak cały czas starał się wyłapy­
wać ciosy Kaczmarka, walcząc defen­
sywnie, I znów nieporozumienie - sę­
dziowie przyznalt remis. Czajęckl WY· 
grał na punkty z Kałużnym, w każ­
dym z trzech starć Rapacz wyrainJe 
ustępował Jachnikowl, a Jednak Rapa­
cz•Jwl przyznano zwycl~stwo. Kamiński 
li zwyciężył Tomczyka, którego w Il 
starciu posłał na deski. Kamińskiego I 
znokautował Wieczorek w li stftclu, a 
Berezlńskl poddał się Gleradze również 
w II starciu. 

Gdyby protest zgłoszony przez klerow 
nlctwo GWKS został uwzględniony, 
drużyna odz:vskalaby szanse awansu do 
II ligi pięściarskiej. 

(A. Jung.) 

KO~A 
BAŁTYK - Cesarski piekarz II ser. -

14. 16, 18. 20 

Rzetelna i właściwa praca 
GDYNIA - Program filmów dokumen­

talnych - 18, 19. Pierwszy start - 20 
Program dl8 najmłodszych: Konik Gar­
busek - 16. 17 

1 MAJA - Sekretarz Rejkomu - 1,, 18 
MŁODA GWARDIA - Zasadzka - 18, 

18. 20 

drogą do sukcesów 

Nr 90 

Mecz rywctli chorzowskie~ 

Unia czy Budowlani? 
Łódzki Włókniarz gra ze Stalą w Sosnowcu 

Już po raz piąty wystąpią pil -
rze do walki o punkty mi­

strzowskie. 
W I lidze najciekawiej zapowiada s ię 

mecz chorzowskich rywali, Unia - Bu 
dowlani, a więc dwu pierwszych dru· 
żyn w tabeli. Unia, jak wiadomo, nie 
straciła dotychczas ani jednego punk­
tu, ale utrzymanie przez nią czołowej 
lokaty..w tabeli uzależnione jest od wy­
niku niedzielnego meczu. 

Terenem spot 
1'.b" ~ kań miejsca· 

n• ~"'~ WY_ch drU~yn . b~ 
,... IJ ~\\ dz1e rown1ez 

J, ~ stolica, gdzie 

ce pary: 

~ !!!. CWKS 7.mier7y 
·• :.;.. " się z Gwardią 

• „„_ warszawsk~. Po 
~" za tym grac bę-
. dą jeszcze w nie 

dzielę nastę!'Jują 

Budowlani (Opole) Górnik (Ra-

Meister, 
Trefflich, 

Schur 
najsilniejszymi punktami 

drużyny kolarskie" NRD 
Sekcja Kolarska Komitetu dla 

Spraw Kultury Fizycznej i Sportu NRD 
ustaliła skład reprezentacyjnej druży­
ny niemieckiej na VI Wyścig Pokoju 
„Tryiuny Ludu", „Neues Deutsch­
land' i „Rudeho Prava". W drużynie 
znaleźli się następujący kolarze: L. 
Meister, G. Schur, F. Schulz, B. Tref­

dlin), Gwardia (Kraków) - Kolejarz 
(Poznań), Ogniwo {Bytom) - Ogniwo 
(Kraków) i Budowlani (Gdańsk) 
OWKS Kraków. 

·W drugiej lidze obserwujemy w tej 
chwili niezwykle wyrównane szanse 
walczących zespołów. Dość wspomnieć, 
7.e pierwsze trzy drużyny w tabeli zdo­
były po 6 punktów, a dalszych pięć 
- po pięć punktów. Różnica między 
pierwszą drużyną w tabeli Kolejarzem 
(Warszawa) a ósmą - Ogniwem (Tar­
nów) jest tak minimalna, że wyniki nai• 
bliższej niedzieli mogą rPdykalnie zmie 
nić układ drużyn w tabeli. 

Kalendarzyk przewiduje następujące 
spotkania: 

OWKS Bydgoszcz - Gwardia (Byd 
goszcz), Spójnia (Warszawa) - Gór­
nik (Bytom), Górnik (Wałbrzych) 
Ogniwo (Tarnów), Lotnik (Warszawa) 
- Kolejarz (Leszno), Gwardia (Lu­
blin) - Kolejarz (Warszawa), Włók· 
nlarz <Kraków) - Gwardia (Kielce) I 
Stal (Sosnowiec) - Włókniarz (lódź). 

Wreszcie liga międzywojewódzka 
łódzka. Tutaj grać będą: Ogniwo (Czf­
stochowa) - Gwardia (Łódź), Włók­
l'larz (Pabianice) - Stal (Staracho­
wice), Włók-niarz (Radom) - KS Cz~ 
słochowa, Widzew - Spójnia (Toma­
szów). Kolejarz ( tódź) - Stal (Skar­
ivsko) i LZS Suchedniów - Unia 
{Piotrków). 

2 porażki 
koszyęrzy polskich 
w Sofii 

flich, P. Dinter, E. Zawadski, Ci. Stoi- SOI'IA. _ 14 bm., w trzecim dniu 
tze I D. Koehler. Dwaj osłi1tni pojadą międzynarodowego turnieju koszy­
jako rezerwowi. karzy o nagrodę stolicy Bułgarii, mło 
Drużyna NRD startowała już trzy- dzieżowa reprezel"'iacja Sofii poko-

krotnie w Wyścigu Pokoju. W roku nała reprezentacj~ Warszawy 70:58 
MUZA - Nędznicy n ser. - 18, te 
PIONIER - Mały partyzant - 17, li 
POLONIA - Cesarski piekarz I ser. 

1950 zajęła ona w klasyfikacji zespo- (37:26). 

T K ł S t h która bardzo licznie ucz„c:zcza na tre !owej ósme miejsce, w roku 1951 dru- . 
erenowe o o por owe przy u- ...., gie za Czechosłowacją, a w roku ub-ie- Najwięcej punktów dla drużyny 

Dobre wyniki sportowców Unii (Piotrków) 
17, 19, 21 

PRZEDWtOSNtE - Wesoła trójka - 11, 
20 

REKORD - Malteństwo aktorki - tl, 20 
llOMA - Dwaj tołnlen:e - 18. !O 
SOJUSZ - Kawaler złotej fwiazdy 
18.30 
STYLOWY - Nieczynne z powodu re-

montu 
SWIT - Na manewr.ach - 18. 20 
TATRY - Zapora - 16, 18, 20 
WISLA - W•elkle polowanie - Ul, 18, ZO 
WLOKNIARZ - Uśmiechnięty kraj -

18, 18. 20 
WOLNOSC - Cesarski piekarz I 1er. -

16, 18, 20 
ZACHĘTA - Cud w Mediolanie - 18, 20 
KINO DWORCOWE - Program składa­

ny - 16, 17, 18. li, 20. 21, 22 

Nocne dyżury aptek 
DztsteJszeJ nocy dyturuJ11 następuJ11ce 

apteki: Pabianicka 58, Piotrkowska 127. 
Prz"1azd 59. Zielona 28, WschOdnla 5ł, 
Limanowskiego 37 I Al. Kościuszki 4.8. 
Dyżur polozntczo - ginekologiczny: dziś 

od gOdz. B do 20 ::lyturuJe szpital Im. dr 
H. Wolf. ul Lagtewnlcka 14, Od godz. 20 
do 8 szpital Im. dr Madurowicza, ul. 
Krzemieniecka 5. 

cie szkła „Hortensja" w Piotrkowie ni L głym _ trzecie za Anglfą I Czechoslo- polskił!f zdobył Maciejewski - 12. 
Tryb. należy do najlepiej pracują- Z młodzieży tej wyrośli już tacy wa ej ą. W drugim spotkaniu Budapeszt 

lód c . zawodnicy, jak reprezentant woje- d 6 
cych kół ZS Unia okręgu zitiego. Meister zai'al w 1951 r. w klasyfika- o ni sł żwycięstwo nad Bukaresz-

wództwa 16-letni Łasak, który już -
Wynikiem dobrze prowadzonej pra- dziś dorównuje Brzósce, utalen- cji indywidualnej drugie miejsce, Tref- tern 64:53. 
cy są poważne osiągnięcia sportowe, towani Wieczorek i Wojtasiński flich w roku ubiegłym był 9, Schur - W środę, 15 bm., w dalszym cią­
jakimi może się ono poszczycić. {obaj maj1\ po 18 lat), reprezentanci 10 E. Schulz był w ubie(!'łym sezonie gu turnieju koszykówki mężczyzn o 

najlepszym szosowcem NRD. Dinter nag od<> · t s f.. ...... 
I łak w stosunkowo krółklm okre- woj. łódzkiego na mistrzostwach Pol d k t r -. m1as a o u, roze„.ano 

Ó b B ÓSki M . . startował w Wyścigu Pokoju wu ro - 2 spotkania. 
sie drużyna piłkarska awansowała ski, kt rzy 0 ok rz ' acleJczy- nie. Zawadski. Stoltze j Koehler wez-

d li_. ml d j ód kl J b k ka, Masiarka i Steca stanowią trzon mą udział w Wyścigu po raz pie"rwszy. Reprezentacja Warszawy :rozegra-
o 5 ' ę zywo ew z e ' • 0 - reprezentacyjnej 10-tki pięśclar- ła spotkanie z Sofią II. Polacy za. 

seny wywalczyli ostatnio awans do skiej. Należy nadmienić, że najstar- grali bardzo słabo i przegrali 37:68 
II ligi pięściarskiej. szy zawodnik ma 24 lata. Przed Biet(ami Narodowymi (21:41). Najwięcej punktów dla War-

Nasuwa się pytanie, co przyczyni- Trzeba zaznaczyć, że sportowcy szawy zdobyli: Lelonkiewicz - 9, 
ło się do uzyskania tych sukcesów huty „Hortensja" spotykają się z Badanra lekarskie Dąbrowski - 7 i Żyliński - 5. Dla 
sportowych. Odpowiedź jest prosta właściwą pomocą ze strony dyrekcji Sofii: Totes - Il, Banow i Dymi• 
- rzetelna i właściwa praca. Za- zakładów, która roztacza opiekę nad W poradni SpOrłCWej trow - po 10 oraz Welkow - 9. 
wodnicy przez systematyczne i ra- kołem sportowym, Rady Koła, a W drugim spotkaniu rozegranym Centralna Wojewódzka Poradnia Spor-
cjonalne treningi prowadzone pod szczególnie ob. Gniewoszewskiego. towo-Lekarska zawiadamia, l:t rozpoczę· w tym dniu Praga zwyciężyła Bu· 
fachowym kierunkiem trenera Garn Sprawom sportu poświęcają oni du- ły się badania uczestników terorocznych dapeszt 62:49 (24:24). 
carka nie tylko podnosili swój po- żo pracy, a 'i'VYSilek ich doprowa- Biegów Narodowych.· I.ie karze poradni W turnieju prowadzi Sofia I przed 

d t--jn krz ni la przyjmują codziennie w ambull\torlum 
ziom sportowy, ale swoją postawą dzil o organ~„ ego o ep ęc CWPSL przy ul. Próchnika n, od godz. Pragą, Budapesztem, Sofią II, War-
oddziaływali budująco na młodzież, kola. 17 do zt. szawą i Bukaresztem. „„ ... „„„„„„„„„„ ... „„„„ ... „„.„„„„„„„„„„„„„ ... „ ... „„„„ .......... „„ ................................................. „ ... ... 

- Tam się wynoś, łobuzie, do td dziw 
ki! Tu mi nie pluj. Na moją pracę, na 
moje życic plujesz!. .• 

- Ej, nie wojuj„. - ostrzegł Markow­
ski. 

- Na Oliwską! - wrzeszczała Staśka 
w przystępie histerii. - M6wić mi nic po 
zwolisz? Chciałbyś mnie pobić?! A uderz 
mnie, bandYto, niech ludzie wiedzą, coś 
ty za jeden! Tu nie ma nic dla ciebie! 
Rozbijać się przyszedłeś! 

4?) 

Czuł, że histeria Stachy dochodzi do tych 
granic, kiedy i on sam za chwilę przesta­
nie painować nad sobą. Zrobi cóŚ takiego, 
czego już nigdy nic da się ani we włas­
nych, ani w cudzych oczach odrobić. Miał 
wrażenie, że wszystko wali się <>Statecznie. 

- Nie masz prawa mnie dotknąć. Wy-
noś ~'t na Oliwską! pieniła się cały 
czas Staśka. 

Got6w był jej nic odpowiadać, ale nic 
ustawała ani na chwilę, prowokowała go 
tak, że nic m6gł słuchać spokojnie. Nie 

- M6wię ci, nic wojuj! - Markowski dotknął jej, ale Fuł, że jeszcze jedno sło­
z trudem zachowywał spok6j. Histerycz- wo, takie na pokaz, dla sąsiad6w, a nie 
ny wrzask i pogr6żki Staśki budziły w wytrzyma. I tak tego, co wrzeszczała, wy 
nim ślepą wściekłość. Był roztrzęsiony do starczy. Każda jej jadowita i wymyślona 
ostatnich granic. Teraz, kiedy cały ten zaczepka szarpała nim jak prąd elektrYcz 
d:z:.!!::ń zm~zał go do zastanowienia się, do ny. 
obrachunku, kiedy dojrzewało w nim zro - M6wię ci jeszcze raz, nie wojuj ..• -
:w.mienie konieczności zmiany, kiedy wra I ostrzegał. . 
o.tł pełen dobrej woli, ta awantura nocna - Ty łobuzie, ty bandyto, ty mnie 
w jego umyśle przekreślała wszystko. śmiesz tknąć ..• 

Michał trzasnął ją na odlew. 
- Jezus! Moja głowa, moja głowa! 

zawodziła Markowska. - Ty bandyto, po 
piersiach mnie bijesz, żeby śladu nic by­
ło. Chcesz mi odbić! Jezu, moja głowa! 
On mnie zabije„. Ludzie! Ratunku! 

N a wet nie wiedział, jak to się stało, 
gdzie ją uderzył. W pewnej chwili krew 
zahuczała- mu w skroniach i czerwoną 
mgłą zasłoniła oczy. Pchnął ją na ł6żko, 
s.puchniętą, zapłakaną, z potarga'flymi pa 
pilotami. Cała się trzęsła nic przestając 
wyć.· Gdzieś zaskrzypiały drzwi. Zadźwię 
czały jakieś głosy. Markowski zakręcił się 
na pięcie i wybiegł na schody. Noc była 
ciepła, ciemna. Gwiazdy na niebie świeci 
ły gęsto jak drobne kryształki rozsypane­
go cukru. Sta.nął za parkanem. Gorąca fa­
la odpływała z m6zgu. Czuł się już zu· 

ł • I • pe nie trze zwy. 
Szedł powoli wzdłuż dom6w osiedla. 

Wszędzie było cicho i pusto. Ludzie po 
przepracowa.Qill'O dniu spali ciężko. Żad­
ne noc~e awantury ani sprawy, kt6re by 
bezpośrednio nie wiązały siit z ich losem, 
nie były w stanie ich przebudzić. Między 
drugą a czwartą sen ludzki był szczeg61nie 
twardy. O piątej dopiero zaczyn'1rła się 
krzątanina, gotowanie śniadania - i w 
połyskliwym blasku ~rannego słońca sza 
re postacie z paczkami śniadania, z bu-

telkami kawy wysypywały się na ulic~ 
zapełniając tramwaje zdążające do No­
wego Portu, do stocłii, a budowę. O 
siódmej zaczynała się praca. 

Teraz było jeszcze cicho. Niebo szarza­
ło powoli od wschodu, zdawać się mogło, 
Że pod kożuchem obłok6w, kt6rc o tej 
porze są zawcz.e sine i ciężkie, ktoś roz­
dmuchuje przyćmione światło: Jutrzenka: 
rozlewała się na wschodzie, przesączała 
między ciemniejącymi zębami chmur na 
kształt poszczeg6lnych smug światła, jak 
gdyby za każdym obłokiem ukrytych by„ 
ło kilka mlecznych reflektor6w. Na sele­
dynie niebios rysowały się pierwsze sczer 
niale kontury drzew i budynków. Na dru 
tach telefonicznych zaćwierkały raźno pta 
ki. 

Markowski stał i patrzał. Wsz~tkic ok 
na na Pohulance były ciemne. Paliło się 
tylko w jego mieszkaniu. Szyby sąsiadów, 
kt6rc rozbłysły na chwilę światłem, teraz 
skryły się na powr6t we śnie. Michał, 
przypatrując się osiedlu, doznawał uczuć 
człowieka wygnanego z ojczystego mia-. 
sta. Nie m6gł zrozumieć, jak to się stało, 
Że on przed chwilą pobił i pokrwawił tę 
chudą, drobną kobietę, która była jego 
żoną. „Musiałem chyba zupełnie wściec 
się. Jak ona mogła doprowadzić do tego? 
Co mi właściwie powiedziała?" (D.c.n.l 
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